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—  Paryż  30  Października. —  
Conslilulionnel zawiera następujący a r ty ­

kuł. Układy handlowe między Belgią i F ran­
i ą  zostały na nowo rozpoczętemi, ale tym r a ­
zem nie komisarze belgijscy ale poseł lego na­
rodu będzie roztrząsał warunki i wejdzie w  
bezpośrednie stosunki z gabinetem francuzkim. 
Pan Lehon ma bezwąlpienia dokładniejsze in- 
s , rukcye i obszerniejsze pełnomocnictwa niź je  
m'ał pan M uelenaerc ,  bo inaczej ta zmiana o- 
sob nie byłaby wcale ważną. Jeden dziennik 
otrzymuje źe odnowiono myśl połączenia han­
dlowego, i źe teraz o to idz ie ,  aby zpowodo- 
v''aó zupełne stopienie się interesów handlowych 
°hu narodów. Kiedy pierwszy raz była mowa
0 podobnym plan ie , wymienialiśmy nie prze- 
z"  yrięźone przeszkody jakieby on musiał n a ­
potkać. Kouferencye między komisarzami bel- 
8'jskiemi i naszym gabinetem, lak wyraźnie o-

fizały słuszność naszych twierdzeń , źe nawet 
Htezdołano się porozumieć względem klauzul 
prostego traktatu handlowego. Jeżeli teraz po-
1 a»owiono wrócić do pierwotnego pomysłu, 
^ d y  od czasu oddalenia się pana Muclenaere z

p ryźa ,  obie strony musiały znakomicie zmie- 
<llc swoje zdania. Ta hypotcza jednak nie la -  
w° daje się przypuścić, ponieważ zniweczone

usiłowanie zbliżenia s ię ,  je s t  bardzo świeźem. 
Gdyby jednak usposobienie obu stron było naj­
zupełniej przyjazne i pojednawcze, plan len je ­
dnakże ubudzałby lak w a ż n e ,  nowe i niespo­
dziewane trudności, że podług naszego zdania 
roztrząsanie jego  je s t  próżną stratą  czasn.*

Z Madrytu piszą nam źe hrabia Toreno i 
pan Martinez de la i losa,  którzy  -mają być sil­
nie sfeompromitowanemi przez papiery jak ie  za ­
brano u rozmaitych osób mających udział w o- 
statniem powstaniu , mają otrzymać urzędowe 
w ezw anie ,  aby przybyli do M ądry tn ,  że w 
przeciw nym bowiejn razie sądzeni będą zaocznie 
jako oskarżeni o zbrodnię s ta n u ,  przeciw k ró ­
lowej Izabelli II.

Jeden z dzienników twierdzi że w  skutku 
niedawnych uwięzień w  Lyonie i St. E lienne, 
odkryło listę towarzystwa tajnego złożonego z 
lOOti członków i zabrano umóztwo czapek fry- 
gijskieb i bardzo ważnych papierów (??)
° Słowa które król Leopold powiedział do de- 
putacyi drukarzy belgijskich, (patrz onegdajszą 
gazetę) nczyniły tu niejakie w rażenie, i u w a­
żane są ?a potwierdzenie wątpliwości żeby no­
wo rozpoczęte układy w przedmiocie trak ta tu  
handlowego mogły doprowadzićido porządanego 
rezultatu. Im więcej badamy slosnuki handlo­
we i przemysłowe obu narodów i ich syslcmata 
podatkowe , tern mocniej przekonywamy się źe 
związek handlowy bez połączenia politycznego
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Jest nie podobnym. T i r  a 7, przekonywają się 
przynajmniej,  źepomysł len uie je s l  popularnym 
w Belgii, cbociaź tulej.-ze dzienniki udaj^ cią 
gle jeszcze źe mniemają źe prassa belgijska nie 
objawia w  tym przedmiocie opinii narodu. Jn- 
s ty k t  ludu przy podobnych głęboko życie na­
rodów przejmujących in teresach, potężniejszym 
je s t  niż wszelkie rozumowania.

—  Dnia  31 Października. —
Courier franęais  donosi co nas tępu je : Za­

pewniają , źe pan G ulzo l,  w  ciągu dnia oncg- 
dajszego ważniejsze ja k  dotąd otrzymał depe­
sze z Madrytu i od E»partera notę z Viltoryi, 
w  której tenże zaspaki ja jące daje objaśnienia 
względem napadu w  nocy z 7  na 8 na pałac 
francuzkiego poselstwa. Pan Salyandy miał o- 
trzym ać rozkaz wszystko przygotować do swe­
go odjr.zdu aby się mógł udać dc M ad ry tu , 
skoro tylko tam rejent powróci. Pan Salvandy 
po zawczoraj ze swego urzędu jako  poseł zlo- 
żył przysięgę przed królem i otrzymał swoje 
listy uwierzytelniające.

Czytamy w  Mor.ileur parisien: »0stalnie 
wiadomości z bareelouy i Villorvi donoszą, źe 
w  miastach tych z organizowane jun ty  okazują 
nadzwyczaj rewolucyjną dążność, która wedle 
wszelkiego podobii ństwa przyspieszy chwilę 
zwołania korlezów.

Przybycie jenera ła  0 ’DonnelIa do Paryża, 
sprawiło wielkie poruszenie w  pałacu królowej 
Krystyny . Codziennie odbywają się baja z g ro ­
madzenia głównych stronników' k ró low ej ,  na 
k tórych bardzo b y w a j ) burzliwe rozprawy. O5 
Donnell uskarża j ię  równie ja k  i wszyscy inni 
naczelnicy p o w s 'an ia ,  na t o ,  iż zc trzech mi­
lionów które królowa Murya Krystyna na spra­
wienie poruszenia p rzeznaczyła ,  w ca le  nic nic 
otrzymał.

Kiedy wiele dzienników nic w ca le  nie wspo­
mina o opuszczeniu Saint Jean d’Acre i Bejru­
tu, o f ic e r  jeden z floty zostającej pod rozkazami 
admirała la Susse pisze co następuje: s^ng li-
cy tak dobrze rozgościli się w A krze i w Bej­
ru c ie ,  jakby  tam na zawsze poźoslać chcieli; 
flaga ich powiewa koto flag’ tureckiej, a żoł­
nierze porty otrzymują że stoją garn.zonem w 
augielskietn mieście.

—  Dnia  1 Listopadu. —
O pracach nadchodzących posiedzeń Izb, Re~ 

wte de Parts , w ostatn.m swoim numerze, w y ­
raża się ja k  następnje. »Kweslya Liszpańska 
zuakomile miejsce zajmie lej zimy w rozpra­
wach izby. będzie o n a , równie jak  w roku 
1838, polem bitwy dla gabinetu i dla opozycyl, 
nie podobna zaprzeczyć je j ważuości. Jeżeli do

tej głównej kwcslyi dołączy się je szc ze ,  trak­
ta t 13 lipca, sprawy wschodu, kweslya o roz­
brojeniu floty, o rezerwach armii lądowej i 
względem obwarowania P a ry ża ,  to ju ż  samo 
naw ał pracy parlamentowej stanowi. Z d ru ’ 
giej strony izba będzie miała do rozważenia 
projekt pana Teste wielkich linii kolei zehznycb. 
Zważać równie musi, źc wielkie wydatki, któ­
rych od niej minister ' publicznych budowli w y­
magać będzie, z  innemi wydatkami budżetu po­
godzić wypada. Czyliź Francya może teraz 
iść ra  przykładem Belgii, która w 1834 r. prawem 
postanowiła, źe na całe królestwo rozszerza ją­
cy się system linii kolei że laznej,  ma być za­
stosowany, i przez rząd wystawiony? To iz ­
bic rozważyć wypadnie. Spodziewamy się, żc 
ona nie okaże się skłonna, ofiarować źródła 
pomocy, tym wygórowanym planom, które na 
inne potrzeby wystarczyć muszą. Będą od niej 
wymagać zatwierdzenia 000 godzin kolei żela­
znej i 400  milionów; zobaczy ona czy ten pom­
patyczny prospekt nie może być ograniczonym. 
Pomiędzy kweslyam w ew nętrznej polityki, k tó­
re zwrócą na siebie uwagę parlamentu, wym.e- 
nić tu t rz e b a ,  sławny wniosek o urzędnikach 
w  izbach, k tóry  przez nowe nommacye znowu 
żyw e użalania s,ę prasy obudził. Co się tyczc_ 
kweslyi trakta tu  handlowego między Francyą 
i Belgią, hrabia Lebon dąży do szybkiego i zu ­
pełnego zakończenia; życzyłby sobie, aby izby 
na pierwszych posiedzeniach zawierający się 
trak ta t  potwierdziły. Gabinet zaś daleko mniej 
je s t  skurym. Dutychczas jeszcze się nie zgo­
dził na t o ,  czyli t rak ta t  z Belgią je s t  korzyst­
nym. W ielu członków gabinetu, którzy  są za­
razem depntowanemi, zwracają uwagę naszcze- 
gólowe interesa które reprezentują, i lękają się, 
że mogły by one być poszkodowanemi przez 
związek celny z naszemi sąsiadami. Z trudno­
ścią przyjdzie ośmielić się na posiedzeniu k tó­
re  ostaluiem może będzie w teraźniejszej iz ­
bie, przedstawić k w es ly ę ,  która ła two wielu 
deputowanych i wyborGÓw od gabinetu oastre- 
czyć może. W nosić zląć należy, źe z  wielu 
względów parlamentowych, jakoleż  i z  powodu 
samych wyborców, trak ta t  handlowy między 
F rancyą i Belgią, na długi jeszcze czas odłożo­
nym zostanie.

W  ministerstwie sprawiedliwości badanie 
Quenisseta od kilku dui z nadzwyczajną rozpo- 
czętn czynnością. Pan Pasąuier pisał do pe­
wnego anglika w Londynie (zapewne do nieda­
wno wzmiankowanego sir Harcourt Lees) wzy- 
wając go aby przybył do Paryża ,  i o wszyst- 
kiern co w ie ,  udzielił wiadomość. Spisek od­
kryły w Belgii ma mieć związek ze sprawą
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Quenisscta. W edług »dziennika rozpraw* ak t 
oskarżenia w procesie Quenisseta między 10 a 
15 lislopnda ma być odczytany i otwarcie roz­
praw przy końcu miesiąca uasiąpi.

Zapew niają , że pan Olozaga dowiedziawszy 
o przybyciu 0 ’Donnella do Paryża, udał się 

do pana Guizot i żądał aby rząd fiancnzki nie 
dozwolił przebywać w stolicy naczelnikowi Na- 
Warskiego powstania, dopóki w nić j  pozostawać 
będzie królowa Marya Krystyna. Pan Guizot 
tojał oświadczyć 0 ’Donnellowi, aby się udał do 
północnych departamentów.

Tutejsze minisleiyuni wojenne zajmuje się 
obecnie kwestyą rozbrojenia. Wąlpliwem jest 
przecież czy marszałek Soult rzeczywiście o- 
braz reze rw y  wojennej izbom przedstaw i, bo 
iea system dotychczasową postawę wojskową 
Praocyi zupełnie by zmienił. Na teraz m ar­
szałek postanowił zatrzymać 12 nowych pułków 
piechoty, i częściowe rozpuszczenie wojska za­
rządził; rym sposobem zmieni kadry piechoty i 
liczbę ludzi zmniejszy, stosownie do wydatków. 
Projekt uwolnienia 2 kompanii z każdego bata­
lionu p rzy ję to ,  lecz teraz przedsiewziętem tyl­
ko będzie uwolnienie po jedaćj kompanii / k a ż ­
dego balaliouu. Większego zmniejszenia armii 
Marszalek Soult nie radzi, zewzględu na hiszpań­
ską kweslyę i inne okoliczności.

Co się tycze kawaleryi,  która posiada wiele 
toni nieużytecznych, te mają być wyranźero- 
Waue, i część koni zdatnych oddaną będzie na 
Pastwisko w ieśniakom , a 4  do 5000 koni w  
remoncie zatrzymane zostaną. To zmniejszenie 
dozwala uwolnienia wielu ludzi,  a mianowicie 
'rszystkie 5 szwadrony każdego pułku i robocze 
kompanie. W  tycb kadrach kawalerya ma już 
Pozostać, oprócz cząstkowego uwolnienia pod­
oficerów, brygadyerów i żołnierzy.

W  arlyleryi z a ś ,  której ludzi najtrudniej 
obliczyć, 30  bateryi pieszej arlyleryi zatrzyma- 

zostaną w  skutek [dodatkowego kredytu, 
•^deu pouoficer, brygadyer lub ogniomistrz u- 
Wolnionym nie będzie tylko pewna liczba z 25000 
Prostych kanonierów.

Cały więc system polega na uwolnieniu i 
rozpuszczeniu ludzi a utrzymaniu kadrów. Wię- 
ct‘j uczynić, miuistcr wojny znajduje nieslóso- 
"n e m ,  lubo inni członkowie gabinetu w ięks2e- 
K° życzyli sobie rozbrojenia. Marszałek jednak 
zywo bardzo bronił swego budżetu.',

Minister m arynarki wedle większości gabi- 
elu, postanowił 6 'okrętów liniowych i G fre­

tk i  ze stacyi morskich i stanu uzbrojenia na 
d° rozbroić 1 do przystani posłać. To zmnicj- 
zy wydatki w  ministerstwie marynarki o kil- 
a oiiliouów. llozbrojcnie to już  w przeszłym

miesigeu (24 października) w przystani luloń- 
skiej rozpoczęlem zostało.

—  H iszpania. —

Jak dalece omylono się względem usposo­
bienia ludu w Hiszpanii, pokazuje prawdziwy 
en lnzyazm , k tóry  się okazuje we wszystkich 
prowineyacb hiszpańskich między milicyą naro­
dową i ludnością, do walczenia przeciw powsta­
nia. W  wielu miejscach milieya nie czekała 
na rozkaz rządu aby się zebrała, owszem sama 
stanęła w gotowrości na wezwanie do w y m ar­
szu. —  W  Kadyxie ustanowiła się także junta 
nadzorcza. —  W  Madrycie ciągle t rw a oddale­
nie urzędników.

Eco del C o»»£m ozaw iera  tex t listu znalezio­
nego niby w pałacu jenerała Diego Leon do Espar- 
rera, w którym w zyw a tegoż aby zrzekł się po­
sady otrzymanej przez uzurpacyę, i odstąpił je j  
na powrót królowej Krystynie.

J e n e ra ł  Rodil ogłosił w  dniu 18 paździcr 
nika w Burgos wyrok amneslyi, ale zostawiono 
tylko 12 dni do poddauia się; ci k tórzy  nie b ę ­
dą korzystali z oznaczonego terminu uledz mają 
surowej karze. Buntownicy Pampelony, Vitto- 
ryi i Bilbao wyłączeni są z am nesty i,  równie 
j a k  c i ,  k tórzy  byli naczelnikami powstania w  
innych miejscach, wszyscy ci mają być śmiercią 
karani. Podobnaż kara oznaczona je s t  na de­
ze r te rów , szpiegów i tych którzyby dopomagali 
zbiegom.

—  Bern 27 Października. —
Sejm związku w  dniu 2 6  jednogłośnie po­

s tanow ił— dalsze rozprawy odroczyć, dopóki z 
Kantonu Wallis nie nadejdzie odpowiedź, albo 
poselstwo. N a  galeiyacb objawiały się głośuo 
znaki wesołości, kiedy się potwierdziło dawne 
doświadczenie, że sejm zawsze je s t  jednozgó- 
dnym, ile razy  idzie o postanowienie żc nic nie 
ma być postanowionem.

P R Z Y JE C H A L I D O  KRAKOW A.

O d dnia  15 do dnia  16 L is to p a d a .
M ak ow sk i L eon ard  D r c s c lt  r c tr o n c l la ,  O s ta s z e w sk i  

K a z im ie r z  ,  S z u b a l s k i  J » n  o b . ,  B ia lsk i  D o m in ik , U ri 
ran tc  W ik to r y a , R z ew u sk i A n to n i,  W j h c z y ń s k a  K la ra , 
K u b icze h  J a k ó b ,  U u b c  K a ro l, z P o ls k i ;  —  C za d e rsk i  
1 'ra n c iszck , L au crb acb  E m il.  M u ch o w iez  K a r o l, S /c in  
bek  h rab in a , D u tk ie w ic z  J a n , z  G a lic y i;  —  Sau crm au ii  
E rn es t  o b . .  W e lc z c k  D crn a ril o b . ,  z P r u s s .

Ujechali z Krakowa.
Czaderski Franeiszc l: , W o d z ic k i  Franeiszct. lir., 

W o d zick a  / o l i a  br.,  Krasińska Emilia hr.,  do Pul. 
s k i ; —- D udkicw itz  Jan , 11 minę YYilbtiliu, do Truss-
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W SE  NACIE RZĄDZĄCYM
Wolnego Niepodległego i  ściśle Neutralnego  

M ia jta  Krakowa i  Jego Okręgu. 
P o d a je  do pow szechnej w iadom ości ,  iż w  

m yśl uchw ały  Shnatu  R z ąd z ąc eg o  ■& dnia 25 
październ ika  r .  b. N ro  5749 odbędzie się  w 
b ió rach  W y dz ia łu  w godzinach  przedpolu* 
dniow ych, na d. 25 b. m. i r. publiczna in plus 
l icytacya, na sp rzedaż  4ch k ryp  przy moście 
P o d g ó rsk im  będących z k tórych  trzy są  z d a ­
tne  do użycia w łaściw ego, ceua do p ie rw sze­
go  w yw ołan ia  z ip .  1748 naznacza się. Chęć 
l icytowania m ający  z łoży  na  vadium  zip . 80 
u t rzy m u jąc y  się przy  licytacyi ja k o  plusoffe- 
ren t  w inieu  w ciągu  dni 8 z łożyć w kassie  
g łó w n e j  kw o tę  z licytacyi w y n ik łą ,  p o trąc a '  
j ą c  z  n iej złp. 80  na vadium  złożone, poczem 
kiabtąpi s tósow ue po lecer  a w ydania kryp  za* 
kup ionych .  W  ra z ie  zaś uchybienia te rm inu  
w z łożenin  p ieniędzy, p lusofferen t n traci va- 
dium  i nowa na kosz t  je g o  licytacya og łoszoną  
będz ie .  K rypy  na sp rzedaż w ystawione m o ­
g ą  być żąda jącym  każdodzienn ia  o k azane  p rzez  
dozorcę m ostu  P o d g ó rsk ieg o .

K .u k ó w  dnia  13 lis topada 1841 r.
S en a to r  P re z y d u ją c y ,  

SuBOLEWSKI.
R efe rendarz  L .  W o lf f .

N ro  855.
S ą d  I I I . I n s t a n c y i .

W olnego Niepodległego i  ściśle Neutralnego  
M iasta Krakowa i  jego  Okręgu 

P o d a je  do w iadom ości,  iż  pan F ra n c isz e k  
B o re lo w sk i  u c h w a łą  S ena tu  R z ą d z ąc eg o  z 
dnia 23 lipca r. b. do L .  4036 m ianow any 
kom orn ik iem  sądowym", z p rzeznaczeniem

dlari miasto C h rzan ó w  z? m ie jsce  u rzę d o w a­
nia, po w ykonaniu  przysięgi i z ło że n iu  katt* 
cyi p raw em  w ym aganej,  do spraw ow ania  obo ­
w iąz k ó w  Komornika sądow ego  w Ofctęgu u- 
pow ażnionym  został.

K ra k ó w  dnia 19 październ ika  1841 r .
W  zas tęps tw ie  P re z e s  S ą d u  App 4  

M Ą K O L S K I .
(3r.) S e k r e ta rz  Suktowski.

— i m m Z  — *

N o t a r y u s z  P u b l i c z n y

Wolnego 3Hasta Krakowa i  Jego Okręgu.
Z aw iadam ia  n in ie jszym , iż w dniu 19 b. 

ni. i r .  w dom u pod L .  109 przy ulicy Grodz* 
k ie j  s to ją c y m  o godzinie 9  rano  odbędzia się 
sp rzedaż  przez l ic y ta c ją  pnbliczną ruchom o­
ści do nibssy ś.  p. K atarzyny S chubu th  nale­
ż ą c y c h , a mianowicie  po śc ie l i ,  bielizny, s u ­
k ien  i p. a to na sk u te k  polecenia W y so ­
k iego T ry b u n a łu  I .  Instancyi W .  M . K r a k o ­
wa i J e g o  O k rę g u  dnia. ty listopada) 1841 r.  
do N . 7908 D .  T .  wydanego.

K ra k ó w  d. 13 listopada 1741 r .
K r. Xaw. Placer.

W  dniu 18 b. m. i r .  o godzin ie  9  r a n ­
nej w kamienicy w rynku  pod L .  14 po łożo­
n e j ,  rozpocznie  się i następnie w zw ykłych  
godzinach koa tynnow aną  będzie licytacya pu* 
bliczna r ich o m o śc i  po niegdy A gneszce Igo  
ś lubu  W a rra to w e j ,  2go S tyczyńskićj pozosta* 
łych ja k o  to: W ó d e k  i sp iry tusów , kosz to ­
w n o śc i ,  p o śc ie l i ,  b ielizny, garde roby ,  mebli 
i innych ru c h o m o śc i ,  n to w sku tek  polece* 
nia T ry b u n a łu  I .  Ins tancy i d. 12 lis topada 
1841 N .  7797.

K ra k ó w  dnia 12 lis topada 1841 r.
(3r.) A . Jlatakiewicz  N ot.  P u b .

I l o u i e s l e u i e  | i r y w a t i i e .

Adm inistracja wyłącznie uprzywilejowanej 
C esarza  F e rd y n an d a  północnej kolei ogłasza  
godziny odchodu i  ceny tejże na rok 1841 » 

1842 podczas zimy: 
a O łom ońca do W ied n ia  o godzin ie  5 |  z r a n a  
, ,  P rz e ro w a  ,,  „

Ceny w Mou. K onw .
dli. samych osób 

I .  k lassa  24 grajcary ,  2 k l.  15 s .i  
3 k l .  10 g .

d la  osób z  ciężarem
I .  k la ssa  15 g ra jca rów  2  k l.  l o \
g ,  *  G g .

od osoby 
n a  milę

Dzieci do l a t  2 s ą  wolne, Btarsze sa ś  aż 
do la t  10 p łacą  po łow ę.

T a ryfa  cen szczegulowych: 
dla  osób, tow arow , p ak ,  z w ie r ią t  i ekwipa* 
ż ó w ,  k tó re  za k a ż d ą  r a ż ą  zab rane  być mogą* 
zn a jd u je  s ię  W każdym  b ió rze  kole i.  , 

Z e  stacyi pocztowej w G r a n i c a c h  (WetS* 
k irch )  do kole i w P rz e ro w ie  omnibusy nree- 
w o żą  szanownych podr rżnych za o p ła tą  1 
R . 40  g r a j c a r ó w  od osoby.

B ern  d. 23 październ ika 184i r .
(2r.) Pazzatii D yrek to r .


